


Sąd przyznał jednak, że palenie kukły Żyda było „czynem haniebnym, bo pokazało Polskę w oczach świata jako kraj
ksenofobów. Dlatego nie może być innej kary niż kara bezwzględnego więzienia. To wyraz tego, że podobne czyny
nie mogą być akceptowane, że nie patrzy się na nie przez palce”.

Później karę trzech miesięcy więzienia warunkowo wstrzymano i na Rybaka nałożono dozór elektroniczny. Cofnięto
go, gdy nacjonalista w wywiadach i na demonstracjach znów głosił treści antysemickie.

"Nacjonaliści są Kościołem"

Zgromadzeni w Hajnówce nacjonaliści krzyczeli: „Śmierć wrogom ojczyzny”, „To my, to my, Polacy”, „Bóg, honor,
ojczyzna”, „Cześć i chwała bohaterom”, „Precz z komuną”. Apelowali o wspieranie Kościoła w czasach kryzysu
wiary. – Musimy chodzić do kościoła. Walka z Kościołem to zbrodnia. My jesteśmy też Kościołem. Polski narodowy
katolicyzm jest wolny od rasizmu. Musimy walczyć i bronić naszej ojczyzny... – relacjonuje „Wyborcza Białystok”.

Na trasie ich przemarszu stanęli Obywatele RP przypominający, że „»Bury« nie jest bohaterem”. Rozrzucili na ulicy
79 białych róż upamiętniających liczbę ofiar podczas brutalnej pacyfikacji kilku prawosławnych wsi przez oddział
„Burego”.  Obywatele  RP dotarli  do  Hajnówki  własnymi  samochodami,  także  z  Wrocławia,  gdyż  w Warszawie
policjanci zablokowali autokar z powodu niesprawnego jednego pasa bezpieczeństwa.

http://wroclaw.wyborcza.pl/wroclaw/7,35771,24487703,podpalacz-kukly-zyda-przewodzil-marszowi-narodowcow-w.html
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